Protokół Nr 18/12

z posiedzenia Komisji Gospodarczej  z dnia 23 stycznia 2012 r. 

Obecni członkowie komisji wg załączonej do protokołu listy obecności, ponadto w posiedzeniu uczestniczyli:

1) pan Piotr Birula – zastępca Burmistrza Trzcianki,

2) pan Paweł Łotysz – dyrektor firmy KOMBUD,

3)pani Agnieszka Ciemachowska – kierownik referatu Rolnictwa, Ochrony Środowiska i Rozwoju Wsi Urzędu Miejskiego Trzcianki.

W trakcie obrad komisji doszli na posiedzenie radni: M. Kukuś ,  K. Oświecimski i Paweł Kolendowicz. 

Posiedzenie trwało od godziny 17.30 do 20.15  i odbyło się w sali sesyjnej Urzędu Miejskiego Trzcianki.

Posiedzeniu przewodniczył radny Andrzej Cija przewodniczący komisji. Przedstawił porządek posiedzenia, który został radnym wcześniej wysłany:

Porządek posiedzenia:

1.  Otwarcie posiedzenia.

2.  Przyjęcie porządku obrad.

3.  Przyjęcie Protokołu Komisji Nr 17/11 z dnia 12 grudnia 2011 r.  

4.  Gospodarka odpadami – harmonogram działania gminy w 2012 r. w związku z wejściem w życie od 01.01.2012 r. ustawy o czystości i porządku w gminie. Tekst USTAWY z dnia 13   września 1996 r. o utrzymaniu czystości i porządku w gminach(tekst jednolity) znajduje się biurze Rady Miejskiej Trzcianki, istnieje możliwość wysłania po podaniu adresu  e- mailowego.                           

5. Miejsko-gminne składowisko odpadów komunalnych w Trzciance – modernizacja, rozbudowa, zasadność dalszego funkcjonowania jako składowisko ponadgminne. Stanowisko -informacja Burmistrza w sprawie:

a)    optymalnych rozwiązań dla gminy Trzcianka, 

b) możliwości modernizacji- rozbudowy w świetle podpisanego Porozumienia Międzygminnego z dnia 10.12.2009 w celu prowadzenia wspólnej polityki gospodarowania odpadami i osadami ściekowymi na obszarze działania Zakładu Unieszkodliwiania Odpadów Piła. 

6. Wydatki majątkowe zaplanowane w budżecie na 2012 r. – bieżąca informacja Burmistrza  o   realizacji.

7. Analiza realizacji wniosków wypracowanych przez komisję.

8. Analiza – opiniowanie otrzymanych projektów uchwał Rady Miejskiej Trzcianki.  

9. Sprawy wniesione do komisji.

10. Wolne wnioski i zapytania.

11. Zakończenie posiedzenia.

Ad. pkt. 1.  Otwarcie posiedzenia.

Przewodniczący komisji witając wszystkich zebranych i po przedstawieniu porządku posiedzenia dokonał otwarcia posiedzenia. 

Ad. pkt. 2.  Przyjęcie porządku obrad.

Porządek obrad został przyjęty bez uwag w głosowaniu: za 7, wstrzymał si ę  0, przeciwko 0. Głosowało 7 radnych. 

Ad. pkt. 3.  Przyjęcie Protokołu Komisji Nr 17/11 z dnia 12 grudnia 2011 r. 

Przewodniczący komisji wniósł następujące uwagi do protokołu: 

1) strona 3 protokołu  w  trzecim zdaniu, licząc od dołu strony, zamiast rok 2012 wpisano rok 2013,

2) strona 4 protokołu dopisać wyraz „Gmina” przed wyrazem Trzcianka,

3) strona 7 wykreślić jeden z dwóch powtarzających się   wyrazów    „brakuje”,

4) strona 12, 13 dopisać zwrot  do ostatniego zdania: „prosił p. Putyrskiego o zorganizowanie takiego spotkania”.

Nikt nie wniósł uwag do zgłoszonych poprawek. Za przyjęciem zgłoszonych poprawek: za 6, wstrzymało się 2. Głosowało 8 radnych. 

Protokół nr 17/11 z dnia 12 grudnia wraz z przyjętymi poprawkami został przyjęty           w głosowaniu: za 6 , przeciwko 0, wstrzymał się 2. Glosowało 8 radnych.

Przewodniczący komisji poinformował, że dzisiejsze posiedzenie komisji jest nagrywane przez Trzcianecka Telewizje Kablową i posiedzenie zostanie wyemitowane w całości.

Ad. pkt.4.  Gospodarka odpadami – harmonogram działania gminy w 2012 r. w związku z wejściem w życie od 01.01.2012 r. ustawy o czystości i porządku w gminie.  

Komisja otrzymała pismo podpisane przez Burmistrza Trzcianki p. Marka Kupsia ROL.7021.1.2012.AC   z dnia 2012.01.20. 

Przewodniczący komisji poinformował, że od roku 2012, od miesiąca stycznia, śmieci stały się własnością samorządów. Stwierdził, że jest to sprawa trudna i należy się z nią uporać. Nad tym tematem należy pracować przez cały okres, a jest to okres od 1 stycznia 2012 r. do lipca 2013 r.   W tym czasie muszą zapaść wszystkie decyzje, które będą skutkowały na następne lata.    Chce rozpocząć tą dyskusję, bo wiele obowiązków ciąży na organie wykonawczym i Radzie Miejskiej. Każdy z mieszkańców będzie obciążony podatkiem, w związku z tym, jego wysokość  należy ustalić.  Podziękował za przekazaną wyczerpującą informację, jaką komisja otrzymała przed komisją. Ma nadzieję, że opracowany w informacji harmonogram jest tym, o co chodzi komisji.  Poinformował, że z ramienia Komisji Gospodarczej zostanie wytypowany przedstawiciel, który zajmować się będzie ustawą  o utrzymaniu czystości i porządku w gminach oraz sprawami, którymi zajmować się będzie Rada i wszystko na ten temat będzie miał w małym palcu.  To on będzie z ramienia komisji kontaktował się z panem Burmistrzem.  Przewodniczący komisji zdeklarował daleko idącą chęć współpracy, bo dotyczy to wszystkich mieszkańców. 

Zastępca Burmistrza  Piotr Birula stwierdził, że ustawa weszła w życie od stycznia 2012 r. natomiast ustawodawca dał półtoraroczy okres przejściowy, który gmina musi wykorzystać na to, żeby system wdrożyć. Można to zrobić wcześniej, ustawa mówi, że nie można tego zrobić później niż z końcem czerwca roku 2013. W przekazanej informacji zawarty jest harmonogram działań przygotowany do podjęcia przez Urząd Miejski, a powstał żeby przygotować się do wdrożenia tej ustawy. Jednym z zadań Rady będzie ustalenie sposobu, jak ta opłata śmieciowa będzie naliczana.  Opłata musi pokryć koszty całego systemu, który gmina wdroży.   Sporo zadań spada na samorządy wyższego szczebla.

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że harmonogram   jest bardzo obszerny  dlatego, że zadań nałożonych na gminie jest tak dużo.  Zadaniem pracowników Urzędu będzie przygotować jak najlepsze materiały, żeby radni mogli podjąć strategiczne decyzje.  Niektóre z uchwał są dla gminy obowiązkowe, niektóre nie, nad wszystkim należy popracować.  Ustawa przewiduje przejęcie odpadów od mieszkańców z gospodarstw  z nieruchomości zamieszkałych. W stosunku do nieruchomości niezamieszkałych   nie jest  to obowiązkowe, i Rada gminy może podjąć taką uchwałę.  Rada musi podjąć taką decyzję, czy podjąć takim systemem wszystkich, czy też nieruchomości zamieszkałe.   Czas na podjęcie tych uchwał jest do końca roku 2012.  Do końca czerwca tego roku powinien ukazać się Wojewódzki Plan Gospodarki Odpadami, w którym zostanie wskazana   regionalna instalacja, do której nasze odpady mieszane, komunalne będą trafiały.   Na chwilę obecną, możemy się domyślać, że będzie to Kłoda pod Piłą.  Nie wiedząc gdzie będziemy wozić, będzie ciężko podejmować jakieś decyzje. Wszystko może się okazać, że zbierze nam się całe działanie na końcówkę roku.  Poinformowała, co jest zrobione na dzień dzisiejszy. Powiedziała, że w trakcie przygotowania przez gminę jest baza, bo nie jest w jej posiadaniu.  Musimy wiedzieć ilu jest mieszkańców, którzy wytwarzają odpady na terenie naszej gminy. Na dzień dzisiejszy nie wszystkie gospodarstwa mają podpisane umowy z firmami wywożącymi śmieci.  Żeby wyszacować ilość wytwarzanych śmieci przez mieszkańców, urząd wystąpił do podmiotów, które posiadają na naszym terenie   aktualne zezwolenia, wystąpiono o to, żeby takich informacji nam udostępnili, żeby stworzyć potrzebna bazę. Jest przygotowana ulotka, którą wraz z deklaracjami podatkowymi planuje się dla mieszkańców naszej gminy przesłać. Działa już rejestr działalności regulowanej i jest on na stronie internetowej. Są też na stronie druki, które można pobrać. 

Przewodniczący komisji wykorzystując to, że jest obecna telewizja poprosił o informację, co czeka przeciętnego mieszkańca. Jak sprawa odpadów będzie wyglądała docelowo. Czego mogą spodziewać się mieszkańcy.  

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że ustawę śmieciową nazywa się rewolucją śmieciową w gminie.  Teraz mieszkaniec ma podpisaną umowę z firmą zbierającą, sam tą firmę sobie wybrał. W momencie gdy gmina przejmie obowiązki, to mieszkaniec nie decyduje o wyborze firmy, lecz decyduje gmina w formie przetargu. Mieszkaniec jest zobowiązany do uiszczenia tzw. opłaty śmieciowej, pozostaje do ustalenia, jak gmina będzie naliczała tą opłatę. Są wskazane trzy możliwości jak: od mieszkańca, od metrów kwadratowych powierzchni nieruchomości,  od ilości zużytej wody. Jeśli gmina chciałaby,  aby opłaty były jak najniższe, to może być opłata  od gospodarstwa domowego niezależnie ile w tym gospodarstwie mieszka osób. Czy będzie taniej, trudno powiedzieć, dlatego że nie jest jeszcze przeprowadzona kalkulacja.  Na terenie Polski, w niektórych gminach, wprowadzono już taki system na podstawie referendum. Z uzyskanych informacji można stwierdzić, że gminy często dopłacały do tego interesu, po to, żeby mieć odpady na wysypisku i żeby nad tym panować. Rada Gminy wprowadzając stawki, może  wprowadzić zróżnicowane stawki w zależności, czy mieszkaniec zadeklarował się selektywnie zbierać odpady, czy nie. Jeśli zdeklaruje się zbierać selektywnie, to jego opłata może być bardzo niska. Jeśli ktoś nie chce selektywnie zbierać, to nie musi, bo też ma takie prawo, ale opłata będzie dużo wyższa. Jest obowiązek zróżnicowania opłaty, aby była adekwatna do włożonego wysiłku. Ważną rzeczą dla mieszkańców jest, że gmina będzie miała obowiązek  wprowadzenia punktów zbiórki odpadów problemowych, na których będą odpady wielkogabarytowe, gdzie mieszkaniec wywozi je sam i za darmo.  Jak rozliczać mieszkańca, czy zbiera odpady selektywnie?  Na zachodzie każdy ma swoją kartę i kod, u nas jesteśmy w trakcie ustalania.

Przewodniczący komisji stwierdził, że po przeczytaniu ustawy na gminę spada dużo obowiązków. Poprosił o informację, co z odpadami ciekłymi, gmina winna prowadzić ewidencję zbiorników bezodpływowych. Na gminę nałożono obowiązek przeprowadzania kontroli. 

Pani A. Ciemachowska stwierdziła, że zapis przetoczony przez Przewodniczącego komisji jest zapisem starym, wiele gmin nie prowadzi takiej ewidencji i kontroli. Gmina Czarnków w tym zakresie miała przeprowadzoną kontrolę NIK. Gminy będą teraz zmuszone to robić, co nakazuje ustawa. Jest to obowiązek gminy. Pierwsze kontrole prowadzone przez NIK były bez większych kar. Teraz to musi być prowadzone i będą większe restrykcje. 

Przewodniczący komisji stwierdził, że do sprawy komisja będzie powracała. Stwierdził, że mieszkańców należy o sprawie poinformować w dostępny sposób, żeby wiedzieli na czym to polega. 

Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że informowała już, że ulotkę dla mieszkańców już jest opracowana i zostanie przekazana ona mieszkańcom wraz z nakazami płatniczymi. To będzie tylko sygnał, że coś się zmienia. Dopiero gdy będą podjęte uchwały wtedy ustawa nakazuje wprowadzić działalność edukacyjną. Dla każdej grupy społecznej będą przekazane inne środki przekazu, takie żeby do nich trafić, dotrzeć do społeczeństwa, po to, żeby odpady zbierali selektywnie. 

Przewodniczący komisji stwierdził, że na pewno będą organizowane szkolenia dla pracowników urzędu i być może dla radnych. Przedstawił swoją propozycję, żeby radni także w organizowanych szkoleniach brali udział. Zwrócił się z prośbą,                   o informowanie radnych o organizowanych szkoleniach.  Jest wiele pytań, np. kto będzie załatwiał pojemniki na odpady, ile i jakich   pojemników otrzyma gospodarstwo domowe. Kto wywoził będzie pojemniki. 

Zastępca Burmistrza stwierdził, że organizowane szkolenia są na różnych poziomach,  jedne są na wyższym poziomie, drugie na niższym. Na dzisiaj spora część odpadów nie trafia na składowiska, bo w ramach „oszczędności „ ludzie starają się we własnym zakresie je zagospodarować, pomysłowość ludzka w tym zakresie jest olbrzymia. Ustawa nakazuje naliczyć opłaty dla tych, co te odpady zagospodarowują we własnym zakresie.   Spowoduje to, że te odpady  przestaną być palone, czy zakopywane, a pojawią się w pojemnikach do tego przeznaczonych. Spowoduje to wzrost odpadów i co za tym idzie, wzrost kosztów.  Jeśli chodzi o odpady płynne, to kierunek jest nie w zmianie samego systemu, lecz prowadzenia większej restrykcyjności, kontroli, takiej żeby odpady trafiały do oczyszczalni.  Rzeczywista rewolucja dotyczy głównie odpadów stałych. Dzisiejsza   komisja także ma wymiar edukacyjny, przez to, że obecna na spotkaniu jest telewizja. 

Pan Paweł Kolendowicz stwierdził, że obawa pozostania śmieci poza odbiorcą na pewno jeszcze pozostanie. Jeśli ktoś ma przyznane tylko 120 litrów, a rzeczywiście produkuje 200 litrów, to będzie chciał się pozbyć  80 litrów.  Czy w przedstawionym harmonogramie jest przewidziany jeden odbiorca odpadów, czy więcej dla całej gminy. Czy będzie kolejny przetarg na selektywne zbieranie odpadów, czy to będzie kolejny podmiot,  który będzie odbierał odpady selektywne.

Zastępca Burmistrza stwierdził, że opłata, którą będą wnosili zarządcy nieruchomości nie musi zależeć od ilości produkowanych odpadów, są możliwości ustawodawcze, o których wcześniej było wspomniane. 

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że odpowiadając radnemu Kolendowiczowi, może być wszystko zawarte w jednej specyfikacji i określone w jednym przetargu, ale także można zadania podzielić na dwa.  Można podjąć uchwałę rady o podziale gminy na sektory. Musimy rozróżnić takie odpady, które mieszkaniec musi zbierać selektywnie, to są baterie, leki, opony, odpady zielone. Druga grupa to jest tworzenie systemu, a czy mieszkańcy z tego skorzystają to jest jego wybór. W tym systemie muszą być odpady na plastik, szkło, makulaturę. Musimy pomyśleć, jak rozliczyć mieszkańca, że on selektywnie zebrał odpady. Czy koszt  wprowadzenia systemu  pokryje nam selektywną zbiórkę. Musimy się nad tym zastanowić i po przeliczać.  

Zastępca Burmistrza stwierdził, że na gminę spadnie obowiązek rozwijania systemu selektywnej zbiórki. 

Pan Paweł Łotysz stwierdził, że nie ma cudów ekonomicznych,   żeby zbiórka selektywna była prawie za darmo. Będzie tak, że śmieci zbierane selektywne muszą być zbierane w gospodarstwach domowych.  Żeby stworzyć taki system, to należy mieć z osiem pojemników na śmieci. Dzisiaj gmina zapewnia system zbiórki selektywnej ale gniazdowej. Są na mieście ustawione kosze na PET, na szkło i na makulaturę. O wiele mniej trafia odpadów na nasze wysypisko. W roku 2011, KOMBUD prowadził zbiórkę selektywną z gniazd i zebrał ponad 50 ton butelek PET, ponad 200 ton makulatury i ponad 200 ton szkła. Te odpady nie trafiły na wysypisko, lecz trafiły do organizacji odzysku. Ustawodawca nakłada selektywną zbiórkę w gospodarstwach domowych. Po przemyśleniu można ustawić pojemniki ma odpady komunalne zmieszane, czyli to co się nigdzie nie zakwalifikuje i na odpady biodegradujące kuchenne, odpady komunalne zmieszane, czyli to co się nie zakwalifikuje do papieru, do szkła. Nie należy spodziewać się rewolucyjnych cen, że jak ktoś segreguje to nie będzie nic płacił. Powiedział, że zbiórka selektywna w domkach jednorodzinnych będzie na pewno sprawą prostą, ale w spółdzielniach mieszkaniowych, to nie wiadomo jak będzie. Na pewno segregacja będzie w mniejszym ilościach w mieszkaniach. Może się tak zdarzyć, że urząd ogłosi przetarg, firma wygra, a potem się okaże, ze zamiast 10 ton firma będzie musiała wywieź 20 ton, co z tym zrobić.

Przewodniczący komisji zadał pytanie, jak będzie wyglądało to na szczeblu gminy, czy to będzie  dział, czy zadania będą komuś przypisane. Poinformował, że zaproponuje, żeby w komisji sprawą odpadów i ustawą gospodarką śmieciową zajmowała się jedna osoba. 

Pan Paweł Łotysz stwierdził, że Kombud eksploatuje wysypisko, co kwartał na wysypisku jest badany skład morfologiczny odpadów, po to żeby wykazać, że tych odpadów biodegradujących jest mniej niż zakłada norma.  Wzorem 95 liczy się,  i wychodzi ile ton produkowane jest odpadów w danym roku. Spore ilości odpadów nie trafia na wysypisko, jak szkło i makulatura, jak wykazywać ilość odpadów. Jest wiele pytań, na które dzisiaj nie uzyska się odpowiedzi. Wszystkie liście i trawę skoszoną w mieście w roku 2011, firma przekazała do szkółki leśnej. 

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że zadania wynikające z ustawy zostały przypisane do referatu rolnictwa i rozwoju wsi. Została zatrudniona osoba, która zajmuje się tymi sprawami i ma wykształcenie z zakresu ochrony środowiska. Odpady zielone są w ustawie wymienione, że muszą być zbierane selektywne i będą ujęte w przetargu.

Ad pkt. 5. Miejsko-gminne składowisko odpadów komunalnych w Trzciance – modernizacja, rozbudowa, zasadność dalszego funkcjonowania jako składowisko ponadgminne. Stanowisko -informacja Burmistrza w sprawie:

a)    optymalnych rozwiązań dla gminy Trzcianka, 

b) możliwości modernizacji- rozbudowy w świetle podpisanego Porozumienia Międzygminnego z dnia 10.12.2009 w celu prowadzenia wspólnej polityki gospodarowania odpadami i osadami ściekowymi na obszarze działania Zakładu Unieszkodliwiania Odpadów Piła. 

Przewodniczący  komisji stwierdził, że temat ten wiąże się z tematem omawianym poprzednio. Komisja dowiedziała się, że jeszcze nie wiadomo gdzie nasza gmina będzie wywoziła odpady.  Wysypisko było zaprojektowane na kolejne dwie kwatery, pierwsza kwatera miała być unieszkodliwiona, czyli zasypana. Czas eksploatacji tego wysypiska, przy założeniu selektywnej zbiórki, miał wynosić 50-60 lat. W związku z rewolucją  i wejściem Polski do Unii mają  powstać spalarnie, i wysypiska takie jak w Trzciance mają być zamykane. Co ma w zamian za to powstać, nic na dzień dzisiejszy nie wiemy.  Co by było optymalne dla Trzcianki.  Kompostownia jest w Czarkowie. Poinformował, że był na spotkaniu w lutym 2011 r. w Czarnkowie gdzie wypowiedzieli się wszyscy, że będzie kompostownia w Trzciance, Krzyżu i w Czarnkowie. Powiedziano, że w ramach unieszkodliwiania istnieje możliwość budowania kolejnej kwatery. Kwatera ta mogłaby obsługiwać powiat Czarnkowsko- Trzcianecki. Dodał, że śmieci to są pieniądze,i powinniśmy liczyć, co nam się będzie opłacało. 

Odczytał, dla przypomnienia,   informację  pt. Miejsko-gminne składowisko odpadów komunalnych – modernizacja, rozbudowa i zasadność dalszego funkcjonowania, jako składowiska ponadgminnego z 20czerwca  2011 r.   podpisaną przez Zastępcę Burmistrza mgr Grażynę Kasperczak.

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że obowiązują nowe przepisy, a w momencie podpisania umowy partnerskiej były inne realia. Muszą się odwrócić proporcje, w chwili obecnej zbieramy selektywnie kilkanaście procent, docelowo ma być odwrotnie. Cała reszta, która będzie selektywnie zebrana, to gmina wskaże gdzie to ma trafić, taki zapis ma być ujęty w specyfikacji do przetargu, odpady mogą trafić na linie sortownicze, które będą na naszym wysypisku. Na naszym składowisku nie będzie mogło być składowisko odpadów mieszanych komunalnych, ale nic nie stoi na przeszkodzie, żeby było stacją przeładunkową do odpadów segregowanych. Do regionalnej instalacji muszą trafić odpady biodegradujące zielone. Odpady biodegradujące nie zielone mogą być przetwarzane na wysypisku w Trzciance. 

Przewodniczący komisji zadał pytanie, kto będzie decydował, że w Trzciance będzie sortownia, czy będzie wynikało z rachunku ekonomicznego. Czy porozumienie funkcjonuje, czy też nie. O co gmina Trzcianka powinna walczyć, żeby było najlepsze rozwiązanie. 

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że porozumienie nadal obowiązuje, ale potrzeba jest dostosowanie go do obecnego stanu prawnego, do realiów. Musimy czekać co powie Marszałek Województwa. My, nie jesteśmy ani regionem,bo  nie mamy 120 tys. mieszkańców i nie możemy o to   walczyć. Pewne rzeczy są poza nami, Marszałek nam wskaże gdzie będzie regionalna instalacja. Gmina może wskazać w przetargu selektywne zbieranie odpadów i odbiór od mieszkańca. Odpady mieszane gdzie trafią, wskazuje Marszałek. Jeśli chodzi o odpady selektywnie zebrane, gmina w specyfikacji przetargowej nie musimy, ale może wskazać gdzie mają one trafić np. na składowisko w Trzciance. 

Przewodniczący komisji zadał pytanie, w jaką stronę gmina pójdzie, jeśli chodzi o zarządzanie wysypiskiem, czy jednego zarządcy?

Pani Agnieszka Cienmachowska stwierdziła, że Czarnków przyjmuje odpady zielone, gmina Trzcianka biodegradacjach zielonych nie będzie mogła przyjmować, ale biodegradacje nie zielone, które będą musiały być selektywnie zbierane, one mogą trafić do naszego wysypiska, gdzie będą poddane przeróbce. Taki produkt też będzie można sprzedać.  

Radny Grzegorz Bogacz stwierdził, że dla gminy Trzcianka najważniejsze jest żeby przekonać mieszkańców żeby prowadziła segregacje odpadów, a gminę Trzcianka nie będzie interesowało dalej, co się z tym stanie, bo ogłosi przetarg i się pojawi podmiot, który najtaniej od mieszkańca odbierze. To nie jest problem gminy, jako jednostki samorządu terytorialnego, co się wydarzy na wysypisku, które jest obecnie. 

Pan Paweł Łotysz stwierdził, że nasze trzcianeckie wysypisko jest starym wysypiskiem i nic tam się nie da zrobić. Po ostatnich pomiarach geodezyjnych  wynika, że można funkcjonować do połowy roku 2013. Oprócz śmieci komunalnych są produkowane także inne śmieci, jak gruz budowlany. W chwili obecnej na gruz Kombud postawia kontenery i trafia on na wysypisko, potem przyjeżdża kruszarka, która to kruszy i następnie idzie to na naprawę dróg. W chwili obecnej tonę gruzu przyjmujemy za 35 zł., a mieszane odpady po 220zł. 

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że selektywne odpady jak gruz, będą odbierane i mogą trafić na nasze wysypisko, odbierane będą bez dodatkowych opłat. Jeśli rada gminy podejmie uchwałę, że tym programem obejmujemy wszystkie podmioty, nie będzie problemu, bo podmiot budowlany będzie płacił stawkę, ale od pojemnika, a nie od osoby czy od metra. 

Przewodniczący komisji stwierdził, że na dzień dzisiejszy na wysypisku zarządza KOMBUD, ale w pewnym momencie nie ma wysypiska i KOMBUDU. Jak będzie wyglądał odbiór odpadów np.w domku jednorodzinnym. Kto zapewnia pojemniki na odpady, ile będą za to płacił. Jak będzie wyglądało nasze wysypisko.  

Pani Agnieszka Ciemachowska powiedziała, że  jeśli chodzi o gruz, który mieszkaniec chce,  żeby od niego odebrać, to on trafia do punktu selektywnej  zbiórki odpadów i nie może podlegać składowaniu. Punkt selektywnej zbiórki odpadów nie musi się wiązać z żadnym składownikiem. Nie ma składowania. Odbiorca indywidualny płaci tylko jedna opłatę, nie obchodzi go, że ma więcej trawy, czy gruzu. Płaci za odpady selektywnie zebrane.  

Radny Krzysztof Oświecimski stwierdził,  że po wysłuchaniu informacji odczuł, że firma KOMBUD jest niepotrzebna. Zadał pytanie, jakie daje nowe możliwości składowanie odpadów na wysypisku w Trzciance.

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że o innych możliwościach jakie mogą być na wysypisku w Trzciance jest opisane w  informacji, którą radni otrzymali dzisiaj na komisji. Może być punktem przeładunkowym dla selektywnie zebranych odpadów, może myć punktem edukacyjnym dla młodzieży.   Odpady selektywnie zebrane nie mogą być składowane, tylko muszą być przetworzone albo poddane recyklingowi. 

Radny Grzegorz Bogacz stwierdził, że firma Kombud jest bardzo potrzebna, ma najlepsze możliwości startu jeśli chodzi o przyjmowanie odpadów komunalnych.  Wysypisko jest zarządzane przez spółkę KOMBUD i od jego operatywności będzie zależało jak wykorzysta ten teren. KOMBUD jako miejscowa firma pewnie ma najniższe koszty. 

Przewodniczący komisji stwierdził, że jeśli gmina ogłosi przetarg poszatkowany na różne rzeczy, to tygrysy wygrają. Chodzi aby problemu uniknąć. 

Zastępca Burmistrza Trzcianki stwierdził, że jeśli chodzi o wysypisko Trzcianki, to tylko na instalacjach  wyznaczonych przez Marszałka będzie można odpady składować. Nasze wysypisko nie spełnia żadnych wymagań jeśli chodzi o regionalne instalacje. Odpady zmieszane muszą trafić  do wyznaczonej instalacji. Teren obecnego wysypiska może być wykorzystany do segregacji do przeróbki odpadów segregowanych, ale nie z założeniem, że one będą tam składowane. Funkcja jako wysypiska skończyła się bezpowrotnie.  

Przewodniczący komisji zadał pytanie jakie są optymalne rozwiązania dla gminy Trzcianka. Zaapelował o przemyślenie i wyszukanie jak najbardziej korzystnych rozwiązań dla gminy Trzcianka. 

Pan Paweł Łotysz stwierdził, że obawia się o los swojej firmy, niedawno Poczta Polska ogłosiła przetarg, chodziło o zaproponowanie ceny za metr sześcienny odpadów. Rozstrzał kwot był od 70 do 14 zł za metr sześcienny.  Zwrócił uwagę, że kwota 14 zł nie zapewnia w ogóle opłaty Marszałkowskiej obecnie obowiązującej. Obecnie wynosi ona 107 zł za tonę odpadów.   

Radny Krzysztof Oświecimski stwierdził, że do niedawna był jakiś model współpracy pomiędzy gminą Trzcianka a spółką KOMBUD w zakresie gospodarki odpadami. Zadał pytanie, czy są prowadzone konsultacje żeby spółka KOMBUD wyspecjalizowała się konkretnie w jakimś kierunku, żeby firma mogła egzystować. 

Pan Paweł Łotysz stwierdził, że firma chce egzystować jak najdłużej, firma musi startować w przetargach i musi je wygrać.  Nie ma żadnych pewności czy przetarg będzie wygrany i nie można liczyć na specjalne traktowanie. Sprzątanie terenów także może podlegać pod tą ustawę, więc nie wie, co dalej będzie. 

Pani Agnieszka Ciemachowska stwierdziła, że Kombud jako spółka gminna musi startować w przetargu, to wynika z ustawy i nie można stosować preferencyjnych warunków. 

Przewodniczący komisji stwierdził, żeby była jasność, że nikt nikogo nie namawia żeby łamać ustawę o zamówieniach publicznych.  Każda gmina stara się swoim wykonawcom pomóc. Podtrzymuje swoje pytanie, jakie są optymalne rozwiązania dla gminy Trzcianka. 

Radny Paweł Kolendowicz stwierdził, że przetarg na zbiórkę odpadów mieszanych nie zabrania ich i zdeponowania na instalacji tam gdzie wskaże Marszałek, to jest jedna rzecz, natomiast selektywnie zebrane odpady mogą trafiać na nasze wysypisko jako stacja przeładunkowa, gdzie nastąpi ich weryfikacja, segregacja i kto dalej zarządza tymi śmieciami. 

Pani A. Ciemachowska powiedziała, że o tym może zadecydować gmina,  i może  dać wolna rękę odbiorcy. Zależy jak zostanie wskazane w specyfikacji. Nad tymi zagadnieniami na pewno będzie trzeba pracować ok. 0.5 roku.  Od dobrze opracowanej specyfikacji zależeć będzie czy system będzie działać. 

Radny Grzegorz Bogacz stwierdził, że art. 9 ustawy precyzyjnie informuje, co zawiera zezwolenie dla każdego podmiotu. 

Przewodniczący komisji podsumowując, stwierdził, że deklaruje w imieniu komisji, że chciałby się włączyć w przygotowanie specyfikacji. Komisja może mieć lepsze, czy gorsze uwagi. Zadał pytanie, kto poniesie koszty likwidacji kwatery skoro nie będzie budowana druga. 

Radny Grzegorz Bogacz stwierdził, że przewodniczący komisji wskazał w zawiadomieniu na komisję, żeby przeczytać tą ustawę, w tej ustawie jest wszystko precyzyjnie napisane, zacytował jakie odpady będzie zmuszony odbierać odbiorca, który będzie miał na to zezwolenie. 

Radny Krzysztof Czarnecki stwierdził, że firma, która bierze udział w przetargu powinna mieć koncesję i należy się zastanowić, co jest w gestii gminy, czy cena stanowi 100 % czy też nie. Powinno być ustalone żeby ten kto będzie odbierał odpady był przewoźnikiem pewnym.

Pani A. Ciemachowska stwierdziła, że prawdopodobnie cena nie będzie wynosiła 100 %. 

Przewodniczący komisji stwierdził, że komisja przetargowa powinna postawić oprócz ceny także i inne kryteria, i to obronić. 

Radny M. Kukuś stwierdził, że przy opracowywaniu specyfikacji należy wziąć pod uwagę aby wyeliminować przypadkowych odbiorców, żeby za 2,3 miesiące nie zwinęli żagli, żeby firma miała referencję, żeby to nie była firma krzak. 

Przewodniczący komisji wytypował zastępcę przewodniczącego komisji, radnego Marka Dąbrowskiego aby był odpowiedzialny za  prowadzenie ustawy o utrzymaniu czystości i porządku w gminie Trzcianka i był łącznikiem pomiędzy komisją a organem wykonawczym. 

Radny M. Dąbrowski wyraził zgodę. 

Ad. pkt. 6. Wydatki majątkowe zaplanowane w budżecie na 2012 r. – bieżąca informacja Burmistrza  o   realizacji.

Brak informacji pisemnej na temat wydatków majątkowych zaplanowanych w budżecie na rok 2012.

Zastępca Burmistrza stwierdził, że nie dzieje się nic, co trzeba by akcentować. Planowo idzie budowa sali w Gimnazjum nr 2 w Trzciance. 

Ad. pkt. 7. Analiza realizacji wniosków wypracowanych przez komisję.

Przewodniczący odczytał zgłoszone wnioski wypracowane na posiedzeniu w dniu 12 grudnia 2011 r.

Wniosek 56 o treści:

„Komisja wnioskuje do Burmistrza Trzcianki o przedstawienie pisemnej informacji na temat wszystkich wniosków i uwag złożonych do wyłożonego do publicznego wglądu projektu zmiany studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy Trzcianka wraz ze stanowiskiem Burmistrza do każdej z wniesionych uwag.”

Komisja nie otrzymała odpowiedzi,   ponawia wniosek i prosi o odpowiedź. 

Ad. pkt. 8. Analiza – opiniowanie otrzymanych projektów uchwał Rady Miejskiej Trzcianki.  

Komisja nie otrzymała żadnych projektów uchwał do zaopiniowania. 

Ad. pkt.9. Sprawy wniesione do komisji.

Nie wniesiono żadnych spraw. 

Ad. pkt. 10. Wolne wnioski i zapytania.

Komisja wnioskuje do Burmistrza Trzcianki  o przekazanie wraz z materiałami na sesję, każdemu  radnemu, budżetu  przyjętego Uchwałą Nr XIX/137/11 Rady Miejskiej Trzcianki z dnia 30 grudnia 2011 r. w sprawie uchwalenia budżetu gminy Trzcianka na 2012 r. 

Radny Paweł Kolendowicz wnioskuje o zabezpieczenie łańcuchami względnie barierką okolic przejścia dla pieszych na skrzyżowaniu ulic Wiosny Ludów i Sikorskiego.

Radny Krzysztof Czarnecki stwierdził, że w budżecie na rok 2012 jednym z zadań zapisane było realizacja Programu Operacyjnego RYBY, zadał pytanie, jaki jest stopień zaawansowania prac wymienionego programu.

Radny Krzysztof Czarnecki zadał pytanie odnośnie parkingu przy ul. Kościuszki, kiedy będą dokonane naprawy tego parkingu. 

Zastępca Burmistrza stwierdził, że wykonawca nie chce się podjąć naprawy Odbyło się jednio  spotkanie, a sąd okręgowy  odroczył posiedzenie.

Radny Krzysztof Oświecimski poprosił o informację, powiedział, że weszła ustawa o ochronie zwierząt, jakie  w związku z tym gmina ma obowiązki.

Radny K. Oświecimski  poprosił o interwencję w sprawie zalewanych działek. Na ulicy Gorzowskiej za sklepem, jest   rów, który zalewa działki usytuowane przy tej ulicy. Kiedy zostanie uregulowany problem.

Radny Andrzej Cija wnioskuje o wykonanie zatoczek na odcinku drogowym ul. Mickiewicza tj. od Domu Dziecka do ul. Dąbrowskiego, w taki sposób jak zostało to wykonane wcześniej na ul. Mickiewicza. Prosi aby w ramach środków, które są w budżecie wykonać utwardzenie parkingów, aby można było zjeżdżać i stawać samochody w paru miejscach na tej ulicy.

Radny A. Cija stwierdził, że został rozstrzygnięty konkurs  na zagospodarowanie placu Pocztowego i parku 1 Maja, i każdy może sobie wyrobić pogląd jak to ma wyglądać, i w którym kierunku należy iść.  

Radny A. Cija zadał pytanie członkom Platformy Obywatelskiej, czy jest szansa pozostawienia sądu trzcianeckiego w dotychczasowych strukturach. 

Radny Grzegorz Bogacz stwierdził, że w jego strukturach nie będzie prezesa sądu w Trzciance. 

Radny M. Dąbrowski stwierdził, że przeprowadził rozmowę z panią poseł, która rozmawiała z Ministrem Sprawiedliwości z p. Chmielewskiem, nie wiadomo jakie będą jeszcze decyzje. Na dzień dzisiejszy są prowadzone rozmowy, p. Chmielewski jest ze Złotowa, jest drugą kadencje wiceministrem sprawiedliwości, nie wiadomo jeszcze jaka będzie decyzja, ale przymiarki są takie, o jakich  mówił radny G. Bogacz. 

Zastępca Burmistrza Trzcianki  stwierdził, że rada podjęła stanowisko w sprawie sądu   trzcianeckiego, stanowisko zostało rozesłane politykom.  Nasz punkt widzenia został przedstawiony przez Burmistrza Trzcianki na spotkaniu z ministrem Jarosławem  Gowinem. Z inicjatywy Burmistrza wystosowane zostało także pismo do Ministra Sprawiedliwości, pismo było podpisane przez wójtów, Burmistrzów i Starostę naszego Powiatu. Burmistrz Trzcianki w piśmie przedstawił sprawę sądu w aspekcie historycznym. Likwidacja sądu w efekcie doprowadzić może  do likwidacji naszego powiatu. 

Ad. pkt. 11. Zakończenie posiedzenia.

Z uwagi na wyczerpany porządek Przewodniczący komisji zamknął  posiedzenie.

Protokołowała 
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